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I CENY O O fcO SZEN :

Za wiersz m ilim etrowy przed 
50 groszy. w tekście 35 grom y, 
n  tek .tem  25 groszy. O głoszę' 
n>* tabelaryczne 50 proc. a iw ią- 
toczne 25 proc. drożej. Drobne 
ogłoszen ia po 5 —  10 groszy za 

wyraz. Najmniej 1 z ł.

DZIENNIK PRHCY
EXPRES ZflQLEBin

<
NIEZALEŻNY ORGAN DEMOKRATYCZNY.

P renum era ta  wy
nosi m iesięcznie

zł. 1.50.
Adres redakcji i administracji i 

P iłsudsk iego Nr. 8, telefon 4-97, 
telefon m ieszk. redaktora) 6-92,

Wydawca: Helena fóonsiorska.— Red.: Wiktor Monsiorski. | | F  8 L  S E  ; B ędzin, h o te l B ristol, telef. 5-98;
Z aw ie rc ie , u lica  Z m a ja  Nr. 13.

G ro d z iec  u lica K ościuszki;

r d* i
Z WIŚNIEWSKICH

Julja Fantowa
p o  d łu g ich  i c iężk ich  c ierp ien ia ch , o p a tr z o n a  
ś w . S a k ra m en ta m i, z m a r ła  d. 2 4  cze rw c a  1 9 2 7  r. 

p r z e ż y w s z y  la t  61.
W yprowadzenie drogich nam zwłok do kościoła 

parafialnego na Pogoni nastąpi w niedzielę, o godz. 
5-ej po poł. z ulicy Suchej Nr. 16. a następnie na 
cmentarz miejscowy w Pogoni.

Na smutne te obrzędy zapraszają krewnych, przy
jaciół i znajomych pogrążeni w głębokim żalu

Mąż, córki, synswie i synowa.

Węgiel polski w Algierze.
Statek „W arta" zawinął do portu Bona 18 b. m.

W A S Z A W A , 25.6. D n ia  4 
b. m . w y ru szy ł z G d a ń sk a  do 
p o rtu  B ona w  A lg ierze  s ta te k  
„ W a rta "  p ań stw o w eg o  p rz ed 
sięb io rs tw a „Ż eg lu g a  P o lsk a"  
z ład u n k iem  o k o ło  3.700 to n n  
w ęgla. D nia 15 b. m . s ta tek  
ten  p rzeszed ł G ib ra lta r, zaś w 
so b o tę  dn ia  18 b. m . zaw inął 
do  p o rtu  B o aa  p o  d w u ty g o 

dn iow ej p odróży .
W ęg ie ł po lsk i p rzed o sta je  

się za tem  n a  coraz  now e, co 
raz  d a lsze  rynki.

W  d ro d ze  p o w ro tn e j do  P o l
ski „W arta"  m a zap ew n io n y  
ład u n e k  zbiorow y. M. in. p rz e 
w iezie o n a  p a rtję  ty to n iu  dla 
p ań stw o w eg o  m o nopo lu  ty to 
n iow ego .

atleci polskie no su sk a
wracają do polskiej szkoły.

KATOWICE. 25.6. S zw a j
carsk i rzeczo zn aw ca szko lny  
in sp ek to r M aurer, k tó ry  z p o 
lecen ia  rad y  ligi n a ro d ó w  ba 
wi n a  G órnym  Ś ląsku  p rzy  
kom isji m ieszanej, w yegzam i- 
a o w a ł d o tąd  179 dzieci w 
szk o łach  m niejszościow ych  na 
G órnym  Ś ląsku . P re z y d e n t ko- 

risji m ieszan e j p. C alonder, 
n a  p o d staw ie  w yniku  eg zam i
nów  p rzez p. M au rera  u sk u 
teczn ionych , w y d a ł o rzeczen ie , 
nuocą k tó rego  109 dzieci na  
o gó lną liczb ę  179 w yegzam ino- 
w anych  m a być p rzep isanych  
ze szkoły n iem ieckiej do  p o l
skiej.

T o  sen sacy jn e  o rzeczen ie  p. 
C a lo n d era  jes t z jed n e j stony  
w yrok iem  śm ierci n a  sk a n d a 

liczn ą  p o lity k ę  g erm an  izacy jną  
u p ra w ian ą  w szk o łach  p rzez  
n iem ców , a z  d ru g ;ej je s t 
w sp an ia łem  zw ycięstw em  tezy  
polskiej: dzieci po lsk ie  do  p o l
skiej szkoły , b ron ione z ręczn ie  
na  m arcow ej sesji ligi n a ro 
dów  p rzez  p. w ojew . G ra ży ń 
sk iego . P. M au rer eg zam in o 
wania^ dzieci jeszcze  n ie  u k o ń 
czył. L iczba ich  w ynosi o ko
ło  420.

P ra sa  n iem ieck a  d y sk re tn ie  
p rzem ilcza  o rzeczen ie  p. C a
lo n d era , k tó reg o  treść  d la  p o 
lityki n iem ieck iej, je s t w p ro st 
zabó jcza . N a p o d staw ie  teg o  
o rzeczen ia  61 p ro c en t dzieci 
ze szko ły  n iem ieckiej m usi 
p rze jść  z p ow ro tem  do szkoły  
polsk iej.

Wielkie i i i § M e  celne u  Bydgoszczy.
B Y D G O S Z C Z , 25 6. W ład ze  

‘ ś led cze  w B ydgoszczy  w p ad ły  
n a  tro p  o lb rzym ich  m alw ersa- 

i cyj ce lnych , jak ich  od  pew ne- 
i %-j czasu  d o p u szcza ł się stale , 
i w r u  ze  w spóln ikam i, sek re 
tarz  celny, W ład y sław  M ajew 
ski, przy p om ocy  k tó reg o  po- 

I zostający z n im  w zm ow ie 
) o rzem ytnicy sp ro w ad zo n y  z 

ragranicy  jed w ab  dek larow ali

jak o  w olne od  c ła  nici b aw e ł
n iane, o k rad a jąc  w ten  sposób  
sk a rb  p ań s tw a  n a  jed n e j ty lko 
p rzesy łce  n a  sum ę 30.000 zł. 
S tra ty  p ań stw a  sięgają  se tek  
tysięcy . P ro c e d e r  ten  u p raw ia li 
oszuści w  pogran icznen t M ia
s teczk u  i w  B ydgoszczy. P rócz  
M ajew sk iego  aresz to w an o  4-ch
kupców .

Wojenna floto niemiecko odsled il Gdańsk.
G D A Ń SK . 25.6. N iem ieck ie  

dzienn ik i g d ań sk ie  donoszą , 
że  rząd  R zeszy  zaw iadom ił s e 
n a t w . m . G d a ń sk a , iż flo ta  
w o jen n a  n iem ieck a  odw iedzi 
w lip c u  k ilka p o rtó w  w schodnie j

części B ałtyku  m. in. s ta te k  
bojow y „H essen “ o raz  jed en  
to rp ed o w iec  12- go lipca  p rz y 
b ę d ą  do G d ań sk a  n a  4 — 5 
dniow y pob y t.

Pisma donoszą, że •••
—- Proces byłego premjera 

Grabskiego przeciwko pp. Sfa- 
pińskim o oszczerstwo został 
zakończony. Sąd krakowski 
wydał wyrok, skazujący Tade
usza Stapińskiego, jako autora 
artykułu na karę 6 tygodni a- 
resztu z zamianą na 1000 zł. 
grzywny, Jana Stapińskiego, 
jako odpowiedzialnego red a 
ktora na karę 2 miesięcznego 
aresztu z zamianą na 3000 zł.

— Pewien robotnik w Dre
źnie, w celu samobójczym 
zszedł do piwnicy i rozbił u- 
rządzenia gazowe. Ulatniający 
się gaz zatruł jeszcze 5 osób 
w tej samej kamienicy.

■— Sześcioro dzieci na leżą
cych do związku młodzieży 
komunistycznej, którym rząd 
angielski odmówił wydania 
paszportów na wyjazd do Z. 
S.S.R. opuściło potajemnie 
Londyn, udając się na statku 
sowieckim do Moskwy.

— Przy ul. Złotej w W a r
szawie wydarzyła się ka tas tro 
fa zderzenia samochodu straży 
pożarnej z tramwajem.

Skutki zderzenia były fatal- 
»e, samochód został silnie u- 
szkodzony, obsługa strażacka 
w liczbie 5 ciu ludzi doznała 
ciężkich obrażeń.

— Sejmowa komisja w ojsko
wa uchwaliła wypłatę zasiłków 
dla rodzin rezerwistów.

— Do W atykanu nadeszła 
wiadomość według której w oj
ska  rządow e w Meksyku za
mordowały kilku kapłanów  
katolickich, a 2 tysiące kato
lików wyeksportow ano d© ko- 
lonji Czarnych.

— Konferencja uchodźcza w 
Genewie zajmowała się kw e
stią rozlokowania w Boliwji 
5000 rodzin rosyjskich, w sk ła 
dzie 25000 osób. Ilość emi
grantów rosyjskich w Europie 
dosięga miljona.

— Stan zdrowia Brianda p o 
lepsza się. W przyszłym ty
godniu Briand ma udać się do 
Cocherche na kilkodniowy wy
poczynek.

— Król hiszpański przybył 
do Paryża incognito pod n a 
zwiskiem hrabiego Balbo. Król 
w sobotę  udaje się do Londy
nu.

— W  Odesie zorganizowano 
specjalną ekspedycję dla wy
dobycia z Czarnego Morza za
topionych podczas wojny do
mowej 10 okrętów.

— W  Barcelonie wybuchł 
strajk robotników włókienni
czych. Przyszło do starć z

policją, kilkanaście osób zosta
ło rannych.

— W  więzieniu w Pen-Czi- 
Fu (Mandżurja) więźniowie 
wysadzili dynamitem jedną ze 
ścian budynku, poczem, obez
władniwszy straże, rozbiegli 
się, 16 więźniów pochwycono, 
25 zbiegło.

— U wybrzeży Brazylji zna
leziono szczątki samolotu za
ginionego lotnika francuskiego 
Saint-Rom an.

— Na uroczystości ko rona
cyjne Matki Boskiej Ostrobram
skiej w Wilnie przybędą licz
ne rzesze ludu katolickiego z 
różnych stron Polski. Nie zbra
knie jednak żebraków.

W ładze bezpieczeństwa, sp o 
dziewając się przybycia z róż
nych stron kilkuset żebraków 
„na gościnne występy" do W il
na, postanowiły w dowcipny 
sposób wybawić Wilno pod 
czas uroczystości od plagi że
bractwa. Wszyscy miejscowi 
i przyjezdni żebracy zostaną 
przez policję wyłapani, ©raz 
bezwzględnie izolowani i p il
nie strzeżeni w dniu uroczy
stości w specjalnem pomie
szczeniu, gdzie „mili goście" 
otrzymywać kędą niezbyt obfi
te pożywienie, składające się 
z porcji zupy i 2 razy wrzątku.

— W ubiegłym tygodniu nad 
wsiami Rydomlemi Zwiniaczem 
powiatu krzemienieckiego p rze
szła szalona burza z okropną 
ulewą i gradem wielkości w ło
skich orzechów, który grubą 
warstw ą pokrył pola. Podczas 
tej burzy na Zwiniacze pola u- 
padła olbrzymia bryła l®du. 
To nadzwyczajne zjawisko 
przyrody wywełało popłoch 
wśród ludności, srodze do t
kniętej powodzią i gradem, 
kfóry już drugi raz w tym mie
siącu nawiedził te okolice, czy
niąc spustoszenia na polach i 
w ogrodach.

Giełda.
W arszaw a, 25 6.

N o to w an ia  u rzędow e:
W arszaw a doi. 8.91 */* 
N ow y-Jork  8.93 
L o n d y n  43.447s 
P aryż 35.037,
W ied e ń  125.85 
P rag a  26.50 
W ło ch y  51.95 
B elgja 124.30 
Szw ajcarja  172.127,
H o lan d ja  358.40
D oi. W ar pryw . ob. 8.927,

T en d en c ja : u trzym ana.

Akcje.
W arszaw a, 25.6.

Bank Dy .kontow y 132,00 — 133,00
Bank H andlowy 7.00
Bank Polski 130,50 — 128,75 — 133.50
Zjedn. ziem poi 2,70 — 2.60
Bank Z4». S. Z. 69,00—73,00
Cukier 4,15 — 4.05 — 4,15
W yseka 121,00
Węgiel 84,00 — 83,00 — 87,00 
Nobel 36 ,00—40,00 
C egiel.ki 34,00 
Lilpop 25.50 -*■ 25,00 
•Vk drzeA' v. 7,3® —7,40- -7.35 
Rudzki 1,85 — 1 80 — 1,98 
Starachowice 50,00 — 52,00 
Zieleniewski 20,00 
Zawiercie 27,25 
Borkowski 2,60

Tendencja mocniejsza.

Wkrótce
K ochały  ga  trzy  kob iety ,.. 

J ed n a  g a  k o ch a ła  — i ro zd arła  
m u  sarce ,

D ruga g a  k o c h a ła — i p o p ch n ę ła  
ga  ku  p rzepaśc i, 

A  trzec ia  p rzezeń  w zg ard zo n a , 
oca liła  go p rzed  zgubę.

j  Z  film u:

Cmy peryshie
D ram at n am ię tn o śc i ludzkich  
z na jp ięk n ie jszy m  m ężczyzną 

św ia ta  
IV O R REM  N O V EL LO  

oraz  N IN Ą  V A N N Ą  
(b o h a te rk ą  film u „P rz ed  b itw ą") 

w  ro lach  g łów nych .

w Kinie?

Ostrzeżenie.
D oszło  do  m ojej w iadom ości, że n ieruchom ośc i p o 

zo s ta łe  po  ś. p. m oim  ojcu S tan isław ie  F ab ian ie , z n a j
d u jące  się n a  k o lon ji N iem ce p. M aczki zo sta ły  częściow o 
sp rzed an e  b ez  m ojej w iedzy. W o b e c  pow yższego  zaw ia
dam iam  n in ie jszem  w szystk ich  za in te reso w an y ch  w tym  
w zględzie, że sądow y  p o d z ia ł m ają tk u  d o tąd  n ie  n a s tą 
p ił i n ik t n iem a p raw a  sp rzed aw ać  lub k u p o w ać coko- 
ko lw iek  z rzeczy  n a leżący ch  do  ogólnej m asy  spadkow ej.

P o s ta ram  się o to , aby  sam ow ola  n iep o w o łan y ch  
a n a d e r  gorliw ych  o p iek u n ó w  zn a laz ła  sw ój ep ilog  
w sądzie  karnym .

Gustaw Stanisław Fabian
Sukcesor po ś. p, S tanisław ie Fabianie.
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Ho sprouDdzenle zatok Słowackiego.
A gdy jutro pochylimy 

czoło przed prochami wie
szcza — zagłębić się w sie
bie musimy — i na chwilę 
odgrodzić odjwartkiego prą
du życia, który unosi zda
ła od krainy poezji i fan
tazji.

Chwila jest w z n i o s ł a .  
Skupimy się wszyscy w 
jednej myśli — i wniknie
my w „głębię tej tragedji, w 
którą dzieje spowiły okres 
naszej historji — wpółczes- 
nej Juljuszowi Słowackie
mu. I odgadniemy natych
miast jej źródło.

Pragnęli czynu, wielkie
go, potężnego, zadziwiają
cego świat cały — a do u- 
rzeczywistnienia go brako
wało sił. Tragicznym za
prawdę był stan tych dusz, 
żyjących jednem, gorącem 
pożądaniem oddania się 
dziełu, które przechodziło 
siły ich.

Naród cierpiał, i w ogniu 
męki serdecznej, wykuwały 
się pragnienia szczytne, ro
dziła się pieśń bólu, nie
mocy i tęsknoty za czyna
mi, rosła wśród ogółu świa
domość potrzeby urzeczy
wistnienia marzeń.

I choć ten i ów, słabszy 
padał pod ciosami przeciw
ności, zwątpiwszy w zwy
cięstwo sprawiedliwości, na 
znękane walką i wysiłkiem 
skronie jego kładła swe 
dobroczynne ręce poezja i 
mówiła: „Nie wątpcie”.

Ona podtrzymywała na
ród w tym stanie goto
wości do czynu, który przy
gotowywany w podziemiach, 
wybuchał od czasu do cza
su na powierzchnię życia 
polskiego, tłumiony, potę
piany, lecz zawsze żądny 
d o k o n a n i a  dzieła, które 
ewangelją serc było.

1 jeśli dziś po odbudo
waniu form życia państwo
wego, znajdujemy ludzi go
towych do oddania każde
go wysiłku dla dobra umi
łowanego dzieła, to za
wdzięczać to musimy Temu, 
który rozpalił w duszach 
święty ogień miłości, por
wał ich wyobraźnie pięk
nem swych obrazów, a cza
rodziejstwem słowo zamie
nił w niewolników idei swej 
tych wszystkich, co potrafią 
odczuwać serdeczne tętno 
wielkiego serca, które Praw 
dę i Piękno ukochało ponad 
wszystko.

I chyląc się w hołdzie 
dla Mocarza słowa, nie wol
no nam czynić tego, jako 
spełnienie jednorazowego 
obowiązku. Musimy z tej 
wielkiej chwili, kiedy cały 
naród łączy się zgodnie -  
wynieść i na przyszłość 
wskazanie.

Niechaj koło trumny Wiel
kiego Wieszcza zadzierzgną 
się węzły zgody, między 
tymi, co jego idei chcą 
służyć. Niechaj uświadomią 
sobie tę radosną rzeczy
wistość życia polskiego, że 
niemoc czynu minęła, że

mocarze współczesnej Pol
ski w codziennym trudzie 
wykuwają wielkie dzieło 
budowy państwa, że klątwa 
bezwładu, która ciężyć się 
zdawała na nas, nie istnieje.

Naród polski czuje się w 
pełni zdolnym do czynu, 
a przetrwanie w tej goto
wości zawdzięcza w dużej 
mierze Temu, którego pro
chy spoczną w grobach 
królewskich na Wawelu.

P zyoolawaaia na mm 
S i i l a - U w Z a i łg l i .

p rezen tac je  p o za  w ojsk iem  i 
p rzy sp o so b ien iem  w ojskow em  
w e d łu g  kolejności zg łoszenia . 
S z tan d ary  s to w arzy szeń  i szk ó ł 
n a  p raw em  skrzyd le ; czo ło  o r
k ies tra . P e łn y  ko m ite t o b y 
w a te lsk i o trzy m a odznak i; k o 
m ite t w y k o n aw czy  o p ask i n a  
ręk aw y .

R obotn icy  i m łodzież  szko l
n a  z ło żą  buk ie ty  żyw ych k w ia
tó w  n a  trum nie . M łodzież 
szko lna  u tw o rzy  szpalery  od  
D ąb ro w y  do  granicy  śląsk iej a 
z łoży h o łd  p ro ch o m  K ró la-D u
cha p rzez  rzu can ie  kw iatów  
po lnych . (i 14.000 dziatw y  szkol
nej ze  szk ó ł p o w szech n y ch  o- 
trzy m a  od  lo k a ln eg o  kom ite tu  
sosnow . podob izny  W ieszcza .

W  p ią tek  24 czerw ca  k o m i
te t w ykonaw czy  o d b y ł o sta tn ie  
p o sied zen ie  o rg an izacy jn e  p o d  
p rzew odn ic tw em  s ta ro s ty  p. 
O łp ińsk iego .

U chw alono  p o d ać  do w iad o 
m ości i o rjen tac ji sp o łecz eń 
stw a ro zk ład  jazd y  p o c iąg u , 
w iozącego  ju tro  p rochy^K ró la- 
D ucha:

W  Z aw ie rc iu  b ęd z ie  p o c iąg  
o godzin ie  17 "20, Z ąb k o w ic ach  
17'41, G o ło n o g u  17 45, D ąb ro 
w ie G órn iczej 1748, B ędzinie 
17 52, N. B ędzin ie  17*53, S o s
n ow cu  17‘58, o d jazd  z Sosnow 
ca 18 0, postó j 2 m inuty.

P o d a jąc  » pow yższy  ro zk ład  
jazd y  do w iadom ości u p ra sza  
k om ite t p o w ia to w y  Z ag łę b ia  o 
d o sto so w an ie  się lo k aln y ch  k o 
m ite tów  do  p o d an y c h  te rm i
nów . N a 10 m inu t p rz ed  n a 
dejściem  p ociągu  n a leży  d w o r
ce k o le jow e zam k n ąć , aby  d e 
leg ac je  sw o b o d n ie  u staw ić .

D e leg ac je  p rzybyć  raczą  na  
p ó ł godziny  p rzed  n ad e jśc iem  
p ociągu . O rk ie stry  n a  d w o r
cach  ko le jow ych  u s taw ić  się 
m a ją  n a  p raw em  sk rzy d le  i 
w itać  n ad jeżd ża jący  p o c iąg  
hym nem .

O fic ja lne d e leg ac je  u rzęd ó w  
p ań stw o w y ch , sam o rząd ó w  z 
ca łeg o  p o w ia tu  m ają  z a b ez 
p ieczo n e  m iejsce  n a  p ero n ie  
w  S osnow cu . Z g ło szen ia  te le 
foniczne 4 25, in sp . szko lny . 
P e re n  w S o snow cu  pom ieści 
1300 osób.

U staw ien ie  pub liczności na  
d w o rc u  sosnow ieckim  ro zp ad a  
się  n a  3 ep izo d y .

P ub liczność: od  b ile te rn i na  
lew o;

D e p u ta c je  z w ieńcam i: na- 
w p ro s t u rzęd u  ruchu , czyli 
za jm uje  ś ro d ek  pero n u ; na  p ra 
w o od  w ieńców  oficja lne re-

Pociąg delegacyjny Z agłę
bia do Krakowa.

D elegacja  Z a g łę b ia  w y jeżd ża  
pociąg iem  o sobow ym  we w to 
re k  28 czerw ca  o godzin ie  4.18 
ran o , B ędzin  p rzy łącza  się o 
godzin ie  4.27, D ąb ro w a  4.45, 
G o ło n ó g  4.54, S trzem ieszyce 
5.08, K azim ierz 5.32, M aczki 
5.41. P rzy jazd  do K rak o w a o 
godzin ie  8 ej rano . U ro czy sto ść  
o godzin ie  9.

R eg jo n aln a  g ru p a  „Z ag łęb ie  
D ąbrow sk ie" u staw i się n a  p e 
ro n ie  k rakow sk im  czw órkam i 
p rzy  tab licy  z n ap isem  „Z a g łę 
bie D ąb ro w sk ie"  i odm aszeru - 
je n a  w sk azan e  m iejsce. P o 
w ró t z K rak o w a o godz. 22.05, 
zb ió rk a  n a  dw orcu  o godzin ie  
21. P rzy jazd  do S o sn o w ca o 
godzin ie  0,10. Z g ło szen ia  w y
c ieczek  różnych  u g ru p o w ań  
m u szą  być  p rzez  o rgany  d a 
ny ch  sto w arzy szeń  w y staw io n e  
form alnie , zao p a trzo n e  d w o m a 
p o d p isam i i o k rąg łą  p ieczęcią . 
Z g ło szen ia  k ie ro w ać  do p. in sp . 
szkó ł A n t. W in iarsk iego , w 
S osnow cu  z p o d an iem  m ie jsca  
w siad n ia .

O s ta tn ie  d y spozyc je  jazd y  
w y d a  p. W ale ry  K am ińsk i. 
E w en tu a ln ie  d o d a tk o w e  in fo r
m acje  o g ło szo n e  b ę d ą  w p i
sm ach  p o n ied z ia łk o w y ch , lub  
ita łeży  się o n ie s ta ra ć  W k a 
sach  b ile tow ych  n a  dw o rcach  
ko le jow ych .
Administacja uroczystości.

W o b ec  p o w ażn y ch  w y d a t
ków , zw iązan y ch  z u ro czy sto 
ścią , k o m ite t p ro si sam o rząd y  
o su b w en c je  o raz  osoby  p ry 
w a tn e  o n ad sy łan ie  d o b ro w o l
n y ch  d a tk ó w  n a  ręce  sk a rb n i
ka  p. P. K ucharsk iego  ul. 3-go 
M aja w  S osnow cu . P ie n iąd ze  
za  w y słan e  n a lep k i należy  
zw rócić jak  na jsp ieszn ie j.

Paczki pdpM u  po 5 i 10 s z u
i napisy o mocy tytoniujna paczkach.

Polski m o n o p o l 'ty to n io w y  
w p ro w ad za  w  najb liższym  cza
sie szereg  p o ży teczn y ch  ino- 
w acyi, k tó re  p rzez  p a laczy  
p rzy ję te  b ę d ą  n iech y b n ie  z ży- 
w em  zadow olen iem .

W  m inisterjum  sk a rb u  o d b y 
ło  się  p o sied zen ie , n a  k tó rem  
p o stan o w io n o  w p r o w a d z i ć  
m n iejsze p aczk i p ap ie ro só w  po
5 i 10 sztuk .

-i N a p aczk ach  z ty to n iem  u- 
m ieszczone b ęd ą  nap isy  „m oc
n y " , „średni® i „słab y ".

P o za tem  w szystk ie  sk lepy  
ty to n io w e otrzym ająfdo sp rzed a  
ży w yroby  sp ec ja ln ie  m o n o p o 
lu ty to n io w eg o  i w yroby  im 
p o rto w an e , k tó re  do tychczas 
sp rzed aw a ł ty lko 1 sk lep  
Sosnow cu.

popołudniow ych, k iedy zarów 
no ludzie, jak i zw ierzęta d o
m ow e były  w  polu. Z n iszc ze 
niu u leg ły  843 dom y, w tem  
271 m ieszkalnych, 10 szkół i 
2 cerkwie.

ny upadek ducha. Troską w ięc  
pierwszą zarówno ze  strony p. 
w ojew ody, jak i starostów  było ^
m oralne krzepienie ludności i

Na przestrzeni 10 .000 ha

obietnica wydatnej pom o
cy

zn iszczone  zo sta ły  w  100 proc. 
ozim iny  i w 40 p roc . zboża 
ja re . L asy  n a  o b sza rze  60 ha 
zo sta ły  do po łow y skoszone .

O  sile sza le jąceg o  w iatru  
św iadczy  fak t p rzen ies ien ia  w 
pow . sto łpeck im  n a  o d leg ło ść  
o k o ło  300 m tr. kam ien ia  w agi 
300 kg. i ch ło p ca , k tó ry  życiem  
p o d ró ż  n ap o w ie trzn ą  p rz y p ła 
cił.

W śró d  ludności p an o w a ł b e z 
p o śred n io  po  k a tas tro fie  zupeł-

ze  s tro n y  rząd u .
D o chw ili o b ecn e j udało  się 

p. w ojew odzie  B eczkow iczow i 
u zy sk ać  od  m in. N iezaby tow - 
sk iego  400.000 zł. i o b ie tn icę  
d a lszy ch  200.000 zł., k tó re  u m o 
żliw ią n a ty ch m iasto w y

zakup ziarna
i o bsian ie  zn iszczonych  pól tem , 
co  o b ecn ie  zasian e  być  m oże. 
W łaśc iw a p om oc zasiew ow a 
w obec zn iszczonych  ozim in na
s tąp i do p iero  n a  jesien i.

Mąż zamordował kosą
żonę i świekrę.

M ieszkańcy  w si B irycza w 
pow . b iłgorajsk im  zosta li do 
g łęb i w strząśn ięci p o tw o rn ą  
zbrodnią , d o k o n an ą  na  29-let- 
n iej K a ta rzy n ie  G nidu łow ej, 
żonie jed n eg o  z zam o żn ie j
szych  g o spodarzy .

O tó ż  w ty ch  d n iach  zna le - 
zino w ko m ó rce  zw łoki n ie 
szczęśliw ej n iew iasty . P rzy  o- 
g lęd z in ach  lek arsk ich  s tw ie r
dzono  n a  g łow ie  k ilka ran , za 
d an y ch  tęp em  narzędz iem . 
P ró cz  tego  n ieb o szczk a  p rz e 
c ię te  m a p raw e  ueh o  i z łam a
n ą  szczękę .

D o ch o d zen ie  usta liło , że 
zb ro d n i d o k o n a ł m ąż den a tk i, 
25-letni M ichał G n id u ła .

T eg o  dnia, k ied y  zna leziono  
tru p a  G n id u ło w ej, w  te jem n i- 
czy sposób  zn ik n ę ła  jej m atk a , 
6 0 -le tn iaM arjan n a  M aciochow a, 
co d a ło  p o w ó d  do p rzy p u sz 
czeń, że o n a  to  zam o rd o w ała  
córkę.

T y m czasem  w  sto d o le  o d 
k ry to  tru p a  M aciochow ej. Z w ło 
ki z a k o p an e  były  g łow ą na 
dó ł, a  p rócz teg o  nosiły  ślady 
w ielu u d erzeń . G ard ło  s ta ru 
szki było  p o d erżn ię te  kosą .

O k aza ło  się, że i te j zb ro 
dni d o k o n a ł G nidu ła , k tó ry  po 
zam o rd o w an iu  żony  i m aco 
chy , zam ierza ł zag arn ąć  ich 
m a ją tek  i ożen ić  się z d o ty ch 
czasow ą sw oją k o ch an k ą .

łazi i  l i l i i i S  m m li« siu.

w

N ow y za rząd  o d d z ia łu  k ie 
leck iego  p o lsk ieg o  t-w a ta 
trzańsk iego , w y b ran y  n a  wal- 
n em  zeb ran iu  dn. I czerw ca 
b. r.: p rezes: w icew ojew oda , dr. 
A d a m  K roebl, w iceprezes: ks. 
p ra ła t A d a m  B łaszczyk , sek re 
tarz : M r. M arek  St. K orow icz, 
sk arb n ik : m ec. Jerzy  C ybulsk i.

Z e  w zględu  n a  zb liża jący  się 
okres w ycieczek  le tn ich , p rz y 
p o m in am y  p rzy  sposobności, 
że  cz ło n ek  poi. tow . ta trz a ń 
skiego, obok  zad o w o len ia , p ły 
n ąceg o  z p o p ie ran ia  in sty tuc ji 
o ta k  don io sły ch  z a d an irch , 
jak ą  je s t w ym ien ione to w a
rzystw o, od n o si b ardzo  znacz
n e  korzyści m aterja ln e , w cza
sie sw ych  w ycieczek  w T a try , 
B eskidy  i K arp aty  W schodnie .

M a on bow iem  p ie rw szeń 
stw o  w  o trzym yw an iu  n o c le 
gów  w  sch ro n isk ach  to w arzy 
stw a, rozrzuczonych  licznie w 
górsk ie j k ra in ie  n aszy ch  p o 
łu d n io w y ch  rub ieży  i w  o p ła 
caniu  tych  noclegów , k o rzy sta  
z 50 proc. zniżki.

N a szczegó lne  jed n ak  p o d 
k reślen ie  za s łu g u je  m ożność 
p rz ech o d z en ia  cz łonków  P. P . 
T . g ranicy czechosłow ack iej w 
gó rach , n a  w iele k ilom etrów  
w g łąb  S łow aczyzny  i korzy
s tan ia  z p o d g ó rsk ich  kolei że 
lazn y ch  i e lek trycznych  cze
sk ich , za zn iżkow em i b iletam i. 
U dogodnien ia p o w y ższe  w p ły 

w a ją  z zaw arte j p rzez  rządy 
p o lsk i i czechosłow ack i k o n 
w encji o ruchu  g ran icznym  tu 
ry stó w , w ed łu g  k tó re j w y łącz
n e  p raw o  do  w y d aw an ia  t. 
z w. k o n w en cy jn e j legitym acji 
tu rystyczne j, up raw n ia jące j do 
k o rzy stan ia  z w ym ienionych 
sw obód , p o s iad a  ze s tro n y  per
sk ie j poi. tow . ta trz ań sk ie  z 
czeskiej |z a ś  czechosłow ack i 
k lub  tu rystów . Z  ty ch  zatem  
w zględów , osoby, w yb iera jące  
się w gó ry  na p o łu d n ie  P o l
ski w e w łasn em  in teresie  w in
ny  się  s ta rać  o p rzy jęc ie  w 
p o cze t cz ło n k ó w  tow arzystw a. 
W  tym  ce lu  należy  w ype łn ić
d ek larac ję  cz ło n k o w sk ą , pQ 
k tó re  trzeb a  się zg łaszać  bądź 
o sob iśc ie  w  g o d z in ach  p rz ed  i 
p op o łu d n io w y ch , do w icepre
zesa  ks, B łaszczyka, w b iurze 
d ru k a rn i „Jedność" bądź  listo 
w nie, do sek re ta rza  p. K orow i- 
cza ad res: K ielce, u rząd  w oje
w ódzki.

P o  n ad es łan iu  w y pe łn ionej 
dek larac ji, za rząd  zad ecy d u je  
o p rzy jęc iu  i p rześle  o d p o 
w iedn ie  zaw iadom ien ie  w rjiz 
z w ezw aniem  do o p łacen ie  
w k ład k i członkow skiej, k tó ra 
w ynosi 10 zł. rocznie, 5 zł. 
w pisow ego  — dla n iecz łonków , 
o p ła ty  za  k s iąże czk ę  leg ity 
m acji konw ency jnej 2 zł- —- ra 
zem  z kosztam i p rzesy łk i \q 
zł. 50 gr.

imp niipii v i j .  m m m
10.000 hektarów zniszczonych

8 4 3  d o m y  w  gru zach , 6  sa b ity ch , 9  rannych.

ij isDini J .  Rsnai
■

Tajemniczy mord czy samobójstwo?

W o jew ó d ztw o  now ogródzk ie  
n aw ied ziła  w ielka  k a tas tro fa  
żyw iołow a, k tó ra  eroży ła się
w  pow iatach  n o w o g r ó d z 
kim, Słon im skim  i sto lpec  

kim .

S traszn em u  huraganow i to 
w arzy szy ł g rad . O fia rą  h u ra g a 
n u  p ad ło  6 zab itych , 9 rannych . 
L iczb a  ich b y łaby  zn aczn ie  
w iększa, gdyby  n ie to , że n a 
w ałn ica  p rzesz ła  w godzinach

Onegdaj wieczorem stróż 
gwarectwa „hr. Renard®, ob
chodząc poszczególne kondyg
nacje nieczynnej od dłuższego 
czasu kopalni „Ludmiła®, za
uważył na II piętrze zwłoki 
mężczyzny. Podszedłszy bliżej, 
stwierdził, że zwłoki leżą już 
od dłuższego czasu, znajdowały

się bowiem w zupełnym roz
kładzie. Twarz i oczy zostały 
całkowicie wyjedzone przez ro  
bactwo, a całe ciało leżało u 
kałuży zakrzepłej krwi, ubranii 
było nienaruszone.

Przerażony dozorca natych 
miast zawiadomił o swojec 
odkryciu władze policyjne.
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Na miejsce przybył komen
dant posterunku p. p. Dębowa- 
Góra z kilku policjantami.

W  ubraniu trupa nie znale
ziono żadnych dowodów, ani 
dokumentów, które mogłyby 
stwierdzić kim jest, jak rów
nież wskutek całkowitego znie
kształcenia twarzy, nie można 
zupełnie ustalić tożsamości o- 
soby. Zagadkową również jest 
sprawa, czy zachodzi tu fakt 
samobójstwa, czy też morder
stwa a później wrzucenia tru
pa w otchłań nieczynnej ko
palni. Policja wdrożyła ener
giczne śledztwo. Trupa zabez
pieczono do 'przybycia władz 
sądowo-lekarskich.

Wczoraj o godzinie 2 popo
łudniu przybyła na miejsce 
komisja sądowo-lekarska, która 
stwierdziła, że denat popełnił 
samobójstwo. Samobójca, w ło
żywszy sobie do ust jakiś ma
terial wybuchowy, podpalił lont 
i rozsadził sobie głowę. Sądząc 
z ubioru, samobójca pochodził 
prawdopodobnie ze Śląska.

K ro n ik a .
KALENDARZYK.

C zerw iec

N ie d z ie la

Prospera 
Jana i P aw ła  

W schód słońca 3.16. 
Z achód „ 8.00.

RAD JO.
N iedzie la  —  26 czerwca. 

W A R S Z A W A .
12.00 K o m u n ik a t lo tn ic z e  -nsotooro-

Sogiezny.
12.05 A k a d e m ja  ku u c z c z e n iu  p ro c h ó w  

ju l ju s z a  S ło w a c k ie g o ,
13.45 O d c z y t p t.  „P o tr z e b a  p ro w a 

d z e n ia  ra c h u n k o w o ś c i w  g o s p o d a rs tw ie  
ło ln e ro "

14.30 O d c z y t p t .  „N o w y  ro k  go spo 
d a rc z y "

14.35 O d c z y t p .t. „N a jw a ż n ie js z e  w ia  
d o m c ś c i i  w s ka za n ia  ro ln ic z e  z d z ia łu  
„ R o ln ic tw o "

15 30 T ra n s m is ja  z D o l in y  S z w a jc a r- 
s ke j.

17 00 A u d y c ja  d la  m ło d z ie ż y : F ra 
g m e n t z B a lla d y n y  Ju ljusza  S ło w a c k ie g o

18 00 T ra n sm is ja  o b c h o d u  u ro c z y s to 
śc i z w ią z a n y c h  zo s p ro w a d z e n ie m  p r o 
c h ó w  Ju ljusza  S ło w a c k ie g o .

K R A K Ó W .

12.05 T ra n s m is ja  u ro c z y s te j a k a d e m ji 
p o li te c h n ik i w a rs z a w s k ie j z o k a z ji s p ro 
w a d z e n ia  z w ło k  J. S ło w a c k ie g o .

15.30 T ra n s m is ja  k o n c e rtu  z D o lin y  
s z w a jc a rs k ie j z W a rsza w y .

17.00 O d c z y t p t .  . .S ło w a c k i,  a d o b a
o b e c n a "

17.30 O d c z y t p o d  ty t .  . .K ra jo b ra z  
p o ls k i.  Cz. V "

18.00 T ra n s m is ja  z W a rs z a w y  o b c h o 
d u  u ro c z y s to ś c i z w ią z a n y c h  ze s p ro 
w a d ze n ie m  p ro c h ó w  J. S ło w a c k ie g o .

P O Z N A N .
12.00 O d c z y t p t.  „R o ln ic tw o  P o lsk ie  

na  t le  ś w ie to w e g o  k ry z y s u  a g ra rn e g o "
12.25 O d c z y t p t. „Z w a lc z a n ie  c h w a 

s tó w  na łą k a c h  i  p a s tw is k a c h "
15.30 T ra n s m is ja  k o n c e rtu  z W a rsza 

w y .
18.35 N a d  p ro g ra m .
18.50 O d c z y t p t .  „Z e d a n ia  s tra ży  p o 

ża rn y c h  w  z w ią z k u  z w o jn ą  c h e m ic z n o - 
gazow ą  „

19.15 P ro g ra m  d la  d z ie c i.
20.00 K o m u n ik a t L .O .P .P .
20.35 K o n c e rt w ie c z o rn y .
22.15 K o m u n ik a t s p o r to w y
22.30 T ra n s m is ja  m u z y k i ta n e czn e j Z 

..P a la is  R o y a l"

Tein niski r Katawisaa
N ie d z ie la : p o  p o ł,  „N ito u c h e ”  (o s ta t

n i w y s tę p  o p e re tk i)
W ie c z .: „T o s c a "  (w y s tę p  D id u r a ) . : 
P o n ie d z ia łe k : P rz e d s ta w ie n ie  k u  c z c i 

J u l. S ło w a c k ie g o : „B a lla d y n a ”  (p re m je -  
ra )

W to re k : „F a n s t”  (w y s tę p  D id u ra ).

Z Sssnowca.
(s) Z  posiedzen ia  z a rz ą 

du m iastaa N a ostatniem  po 
siedzeniu zarządu miasta po
stanowiono wnieść odw ołanie  
do ministerj‘um na decyzję w o
jew ody w  sprawie pobieranych  
o p ła t za praw o jazdy; za tw ier
dzono obsadę stanowisk na 
kolonjach letn ich i na stano
wisku kierow nika wychow awcy  
zatw ierdzono p. Kędzierskiego, 
postanowiono w ydelegow ać na 
uroczystości złożenia prochów  
Słow ackiego na W a w e lu  rad
nych U fla  i Bergera, za tw ie r
dzono 2 p lany budow lane oraz 
rozpatrzono szereg spraw per
sonalnych i rekw izyc ji m iesz
kań.

(s) M a g is tra t In te rw en ju - 
Je w  m ln is terjum . Dziś w y 
jeżdża do W arszaw y prezydent 
miasta p. Bień, celem in ter
w encji w  m inisterjum  spraw  
w ew nętrznych  w  spraw ie ro
bót kanalizacyjnych, prow adzo
nych przez m iasto, oraz zatargu  
z tow . sosnowieckiem.

(s) T y lko  do 12-ej w  po
łudn ie . W e  w torek, jako  dniu 
uroczystości złożenia prochów  
Słow ackiego na W aw elu , biura  
magistratu czynne będą ty lko  
do godziny 12 w południe.

(s) 1-szy z ja zd  m is trzó w  
cechowych zaw o d ó w  bu
dow lanych Z ag łęb ia  D ąb ro w 
skiego odbędzie się w  Sosnow
cu w  d. 3 lipca w  sali teatru  
m iejskiego.

Program  zjazdu jest następu
jący: G odz. 8 i pół r. nabożeń
stwo w  kościele parafjalnym  
w  Sosnowcu, g. 10 otw arcie  
zjazdu i pow itanie w sali tea
tru m iejsk.

R eferaty: 1) „N ow a ustawa
przem ysłowa" —  wygłosi poseł 
I. R udnick i, 2) „U staw odaw 
stwo budow lane" —  w ygłosi p. 
Czechow icz, starszy cechu m u
rarzy m. K rakow a, 3) „Zastój 
w  przem yśle budow lanym  jego 
przyczyny i skutki" p. S. Z a -  
kulski, starszy cechu cieśli m. 
K rakow a, 4) „O  potrzebie je d 
nolitej organizacji dla pokrew 
nych zaw odów  przem ysłu bu
dowlanego" wygłosi p. F. Siłu- 
szek. O d  godziny 1 — 2 i pół 
przerw a obiadowa, godz. 2 i pół 
po poł. dyskusja i uchwalanie  
w niosków  i rezolucji, zam knię
cie zjazdu. G odzina 7 w ieczór 
—  wspólna w ieczerza.

(s) W spraw ie  żeńskie j 
szk o ły  Ćwiczeń przy pań- 
stw ow em  sem inarjum  nauczy- 
cielskiem żeńskiem im. M arji 
K onopnickiej w Sosnowcu dy
rekcja zaw iadam ia, że dnia 27 
i 28 czerwca 1927 roku od go
dziny 2 do 6 popołudniu od
będą się w  sem inarjum  żeń
skiem, ul. Szkolna 4 (gmach  
szkoły powszechnej Nr. 17), 
wpisy do I-go  i 11-go oddziału  
żeńskiej szkoły ćwiczeń, która  
zostanie otw arta przy  sem ina-' 
rjum  żeńskiem z dniem  1-go 
września r. b. W aru n kiem  przy
jęcia dziew czynek do w yżej 
w ym ienionych oddziałów  jest; 
ukończenie 7-m iu la t życia w  
bieżącym  roku kalendarzow ym , 
co należy przy wpisie w y ka 
zać m etryką urodzenia, a co 
do II  -go oddziału ukończenie  
I-go oddziału szkoły powszech
nej, co należy przy w pisie w y 
kazać świadectwem  szkolnem .

(s) Z e  szko ły  han d low ej 
żeń. im . kr. Jadw igi w  
Sosnowcu. Dziś w  szkole  
handlow ej żeńskiej im . kr. 
Jadwigi o godzinie 10 rano 
(D ęb lińska I I — 111 p )  odbę
dzie się uroczyste zam knięcie  
reku  szkolnego poprzedzone  
nabożeństwem  w  kościele pa
rafjalnym  o g. 9 rano. W szy
stkich, k tó rry  interesują się 
rozw ojem  s z k o ł y  handl. im. kr. 
Jadwig; z a p ra s z a  na uroczy
stość ę dyrekcja szkoły.

Kino-teatr

„MfflłlfT
Sosnowiec.

O d dnia 2 5  czerw ca 1 dni następnych

Trzeci Szwadron
Sztuka w  10 aktach, osnuta na tle  popularnej powieści Bernarda Buchbin-

dera pod tym że tytu łem .
W  rolach głównych: R E S S E L  O R L A , K L A R A  R O M M E R . K A M IL L A  S P I- 

R A , P A W E Ł  H E ID E M A N , E R N E S T  V E R E B E S .

KI NO

„OAZA**
Sosnowiec.

Od p ią tku  2 4  czerw ca r. b. 1 dni następne

Naszyjnik czy dziewczyna
dram at w  8 częściach w  znakom item  w ykonaniu M A Y  M U R R A Y .  

N ad  program : „D E TE K TY W  W SPÓDNICY".

Codziennie swieze lody z dwóch gatunków . Codziennie świeże ciastka najsm aczniejsze  
w  całem Zag łęb iu  oraz w ie lk i w ybór czekolady, bom bonjerek, karm elków  i soków. Stale  

świeże herbatniki w yrabiane w  trzydziestu gatunkach.

M"V W a Cukierni J U R T  “ S °5 K .
(s) A b ltu rje n tk i szko ły  

handlow ej żeń . Im . kr. Ja
dw ig i. W  czerwcu r. bież. 
św iadectw a z ukończenia śred
niej szkoły handl. im. kr. Ja
dw ig i otrzym ały:

B ałazów na Stefanja, Bura
kow ska M arja , D ajkow ska M a -  
rja , Dom ańska Irena, D ubie- 
Iów na M arja , K abyczów na M a 
rja, K o ko tów n a  Janina, Lato - 
sińska Stefanja, Ludzińska N a 
dzieja, M ajchrzaków na Z o fja , 
M arków na Z o fja  M aryn iaków - 
na W anda, M azurk iew iczów na  
Cecyljs, M uszanka G enow efa, 
N ow akow ska Z enob ja , P ietru 
szewska Z o fja , Radzym ińska  
A u re lja , S tefan iaków na Ja
nina, Tarasiew iczów na Teresa, 
Stodołkiew iczów na A ntonina, 
W ieczo rkó w n a  Stanisława, Z a -  
parcianka M arja , Chrzanowska  
M arja , Czaolów na Lucyna, Fin- 
dzińska E w a. G rzybków na  
A gnieszka, G órecka M arja , 
K ryn icka  Irena, M ierzejew ska  
W an d a , M oraw ska Stefanja, 
Paluchowska M arja , P io tro w 
ska M arja , P isia łków na W irg i-  
nja, Sosnowska Urszula Szy- 
w iaków na Ksenia, Sitkow ska  
H elena, Saw icka Józefa, T u ta -  
jów na Stefanja.

(s) S tra jk  z likw id o w an y.
D z ię k i in terw encji inspektora  
pracy p. R ychłowskiego, strajk 
robotn ików , który w ybuchł o- 
negdaj w  hucie „M ilow ice"  
został z likw idow any. R obotn i
cy przystąpili do pracy, pow ie
rzając za łatw ien ie  swych pre
tensji inspektorow i pracy.

(s) O sp rzen iew ie rzen ie .
W łaścicie l kina „U działow ego"  
p. Koss oskarżył b. k ierow nika  
kina p. A leksandra  Popow a o 
sprzeniew ierzenie 2040 zł.

(b ) M atu rzy s tk i. Z  liczby  
17 uczenie gim nazjum  p. R e- 
phńskiej w  Będzinie, o trzym a
ły  m aturę cztery uczenice: 
Leokad ja  Bałazówna, G ela  G old  
sobelówna, Janina Nacikow ska  
i Felicja  Plesner.

P rzy  egzam inach b y ł obecny  
p. M oraw ski K azim ierz, w izy 
tator szkolny, w  chakterze prze
wodniczącego kom isji egzam i
nacyjnej.

Doktór Medycyny

(b) Z ja zd  hyg jen istów .
N a zjazd hygjenistów  w  Po
znaniu, który odbędzie się dnia  
28 b. m. w yjeżdżają  starosta 
p. O łp iński i dr. K . Ryder.

(b) A res zto w an ie  z ło 
dzie ja . W czoraj policja 3-go 
kom isarjatu w Będzinie, w p a 
d ła  na trop kradzieży, p o p e ł
nionej w  K rako w ie  przez za 
w odow ego złodzie ja  M oszka  
M ecendorfa.

O tó ż M oszek M ecendorf b ę 
dąc na gościnnych występach  
w  K rakow ie , skradł z m aga
zynu kraw ieckiego Jabłońskie
go k ilk a  ubrań, p łaszczów  
m ęskich i 3 sztuczki m aterja łu  
i zdobycz tą przyw iózł do Bę
dzina, do n ie jak ie j D ajczaro- 
w ej, zam. przy ul. M odrze jow - 
skiej 76, k tóra m ia ła  zająć się 
ich sprzedażą.

Los jednak zrządził inaczej. 
Policja dow iedziała  się o m i
łe j w izycie M oszka M ecendor
fa, którego w raz z łupem  are
sztowano.

(b) Kochający synalek.
A d o lf Kozera, zam ieszkały  na 
Koszelow ie N r. 1 I postanowił 
zdobyć fortunę i wyjechać na 
letnie wywczasy nad morze. 
Stosownie do pow ziętej myśli 
o krad ł rodziców  z biżuterji 
zło tej, p ieniędzy i ubrania i 
w yjechał.

ordynuje w chorobach we
nerycznych i skórnych

p rzep raw ad e ił się  
nai u l. M a ła c h o w s k ie g o  1 5
przyjm uje od 4 —8, w  niedziele  

i święta od 10— 12.

Z Dąbrowy.
(d ) Z  to w a rz y s tw a  po

mocy biednym , W  ubiegły  
piątek, pod przew odnictw em  
p. K . Dom ańskiego, odbyło się 
w sali resursy zebranie ogólne 
członków  tow arzystwa pom o
cy biednym.

N a zebranie na 314 człon
ków  przybyło  zaledw ie 10 
w raz z zarządem .

N a wstępie przez powstanie  
uczczono pam ięć zm arłych  
członków , poczem  prezes to 
w arzystw a Zab ierzow ski z ło 
ży ł sprawozdanie z dzia łalno
ści zarządu oraz utrzym anie  
p rzytu łku , szwalni i ochronki.

D o  ochronki przyjm ow ane  
są dzieci od la t 3 do 7, p ie rw 
szeństwo m ają sieroty.

N a miejsce ustępujących  
członków  pow ołano do zarzą
du pp. R . M orgulca ponow nie  
i inż. V illeroaa.

(d i P ro te s t przeciw  w y 
borom  gm innym . W c zo 
raj, starostwo otrzym ało pro
test przeciw  w yborom  rady  
gm innej i w ó jta  w S trzem ie
szycach, złożony przez k ilka  
m iejscowych zgrupowań.

Protest m otyw ow any jest 
m iędzy innem i tym, żs n iektó 
rzy wyborcy po dw a razy gło
sowali i przewodniczący za- 
wcześnie zam knął urnę.

(d ) A res zto w an ie  fa łs z e 
rzy  SO -grossów eh. W zw ią -

Wkrótce

Ramon Howo
zku z aresztowaniem  w  Strze
mieszycach Z o fji Stefańskiej 
za puszczanie w  obieg fałszy
w ych 50 groszówek, policja  
przeprow adziła  rew izję  w  skle
pie niejakiego Torbusa w  S trze
mieszycach przy ul. D łu g ie j 
nr. 142.

W y n ik  rew izji b y ł sensacyj
ny. Po lic ja  znalazła  różne  
przyrządy do fabrykow ania  fa ł
szywych m onet jako  to: odle
w y gipsowe, stop m etalu itp . 
W obec powyższych danych 
p o lic ja  aresztowała Torbusa  
oraz Bolesława Stefańskiego, 
m ęża poprzednio aresztowanej 
Stefańskiej.

(d ) W ypadek pray pracy.
W czo ra j na kop. „K aro l" zo
stał zabity, kolebą Bolesław  
K asprzyk. Z w ło k i p rzew ie 
ziono do kostnicy.

(d) Z e sportu . W  zw iązku  
z m ającym  się odbyć w nad
chodzącą środę m eczem  dru
żyn reprezentacyjnych z D ą 
brow y i Sosnowca, dziś ode
grany zostanie orzedm ecz p rzy 
gotow awczy „Tem  A "  contra 
„Tern B “. P oczątek  o godz.
5 po poł.

(d ) T ajem nicze  zn ikn ię 
cie. Regina K ubiczków na, la t 
17, zam ieszkała przy ulicy K o ł
łą ta ja  10 uczenica seminarjum  
nauczycielskiego w  Dąbrow ie  
w yszła z domu w  ubiegły p ią 
tek  i dotąd nie wróciła.

(d) K rad zież b ie lizny. A -
polonji Sołtysik, zam ieszkałej 
na kol. „Podlesie" skradziono  
bieliznę i różną garderobę na 
na ogólną wartość 200 zł.

Z Zawiarcia.
(z ) N iezro zu m ia łe  osz

czędności na dw orcu ko
le jo w ym . Zew nętrzn y  wygląd  
nowego dworca kolejowego  
może zaim ponow ać nie jedne
mu przejażdżającem u przez 
Z aw ierc ie , lecz gdy ktoś z ko
nieczności, lub ciekawości za j
dzie na dworzec, to napewno  
w zbudzi w  n im w strę t i obrzy
dzenie.

Przedew szystkiem  ściany 
dworca, które chyba od w ielu j 
la t nie b y ły , m alowane, robią  
w rażenie ponurej nory, a nie 
europiejskiego dworca kolejo
wego. Ogłoszenia z zarządze
niam i w ładz kolejow ych i roz
k łady jazdy są porozklejane  
po ścianach, zamiast na spe
cjalnie na ten cel przeznaczo
nej tablicyśji co ciekawsze, każ
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Wkrótce

OGNIA
le  z n ich  w innym  końcu ,  tak , 
e t ru d n o  zo r je n to w ać  się, 

jd z ie  czego szukać, a ch y b a  
uż n a j t ru d n ie j  do w ied z ieć  się. 
ctóra je s t  godzina , g dyż  zegar 
colejowy zn a jd u je  się jed y n ie  
l d y żu rn eg o  ruchu, klucz zaś 
>d k lo ze tu ,  zn a jd u je  s ię  u  bi- 
e te ra ,  tak ,  że  n ie  zna jący  sto- 
u n k ó w , p a n u ją c y c h  n a  na- 
zym  dw orcu , m o że  się zna- 
eźć  w wielkim  k łopocie .

N a  tern nie koniec, gdyż  są 
eszcze  o wiele  gorsze rzeczy, 
ak  n ap rzy k ład :  n ieosw ietlan ie  
o cz ek a ln i  l e j  k lasy , k tó ra  

wieczorem służy  d la  zakocha* 
y ch  za  do linę  m arzeń  przy 
siężycu, lub  za schron isko  
lla ludzi e znoszących  swia- 
fa. Poczekaln i tej w ład ze  ko- 
e jow e nie ośw ie tla ją  ze wzglę- 
ów oszczędnośc iow ych .

(z) M łotkiem  w g ło w ę.
'odczas  k tó tn i,  có rk a  G o śk a  

A d a m a  ubliży ła  żonie O ru b y  
S tan is ław a, w szyscy  zam ieszka
li przy  ul. O g ro d o w ej  31.

O ru b a  S tan is ław  po d czas  
uspakajan ia  k łócących  się ko* 
aiet zos ta ł  ud e rzo n y  m łotk iem  
w g łow ę przez  G o śk a  A d a 
ma. O ru b ę  odw iez iono  do 
szpitala P. K. Ch.. G o śk a  zaś  
policja o sadz iła  w areszcie .

m. i
Ze sportu. 

ikii
p od o k ręg u  sosnow ieck iego  K. 
Z. O. P. N. A d re s  k ie row nic
twa: M. Bluszcz, m ag is tra t  m. 

D ąb ro w y  G órniczej.
; . w zw iązku  z § 1 k o m u 

nikatu  Nr. 4 us ta la  się n a s tę 
pujący  sk ład  d ru ży n  n a  m ię
d zy m ias to w e  zaw ody  w dniu  
29 czerw ca  r. b. m iędzy  S o s
nowiec — D ąb ro w a,  jak  nastę-  
puje: Sosnow iec, Z ia rn ik  CKS.

zsp la  CKS, O borsk i R uch ,  
Diapa II A rja ,  K ita  CKS, G run- 
saum  A rja ,  Sad łow sk i  );CKS, 
S tarzy cki CKS, W eisbe rg  II 
Arja, Se ich te r  R uch , L a ta  CKS 
■lezerwa C iapa  I, W e isb e rg  1 
Arja, S ozaask i  R uch , K oco t  

KS. D ąb ro w a  W iatrek ,  O c h 
man, A rc h m a n  —  Z ag łęb iau k a ,  
G ocyła, Szkup, F ab lew sk i,  K a
pa—Z ag łęb ie ,  L ukasiew icz .  Ba
nasik, S ob o ń  i G łą b — D ąbrow a. 
Rezerwa L a tos ińsk i — Z ag łę -  
l ianka, S u w a ła— D ąbrow a, G ra 
bowski— Z ag łęb ie .  K a p i ta n o 
wie S eich ter  i K a p a .  Koszulki 
udzielą dla- S o sn o w ca  — CKS. 
spodenk i— R uch, dla D ąbrow y . 
Zagłęb ie—k jszu lk i ,  sp o d en k i— 
Dąbrowa. Buty i sz tuce  zabie- 
a k aż d y  gracz. Po  jed n a j  pił- 
e dos tarczą : Z ag łę b ia n k a ,  Z a 

g łęb ie  i D ąb ro w a.  Po 3 o rdne -  
rów  de leg u ją  n a  bo isko  do d y 
spozycji K ierow nika Z a w o d ó w  
>. W olsk iego  z Z a g łę b ia  k łu 
sy D ąb ro w a  i Z ag łęb ie .  Boisko 
T S  D ąbrow y . G racze  s taw ią  
się n a  bo isku  u K ierow nika o 
godzinie  4 po  poł.

2. W z y w a  się n a  p o s ied ze 
nie k ie row nic tw a w to re k  godz. 
20 lokal wa un iw ersy te tu  ro 
botniczego ul. O r la  róg  Dzi
kiej n a  Pogoni p rzeds taw ic ie la

. s. N ap rzó d  w spraw ie  dzia- 
a lncśc i  Klubu.

3. W z y w a  się ą a  p o s ie d z e 
nie k ie ro w n ic tw a  w to rek  godz. 
IZO ( j .w yż .)  p rzeds taw ic ie la  cze-
adzk iego  k. s. w  sp raw ie  p r e 

tensji f inansow ych  k. s. Z ag łę -  
bianki z zaw odów  dn ia  19/6-27 
ok  w raz z do w o d am i kaso- 

w em i i b iletami, jak  rów nież z 
aw o d ó w  z 1925 roku  o sum ę 
ł. 17 gr. 60 za koszta  podróży.

4. W z y w a  się  R T S  T u r  S os

n o w iec  do  u regu low an ia  k. s. 
Z a g łę b ia n k a  sum y zł. 51 ty 
tu łem  zw rotu  pon ies ionych  
k o sz tó w  u rząd zen ia  za w o d ó w  
i u trac en ia  d o ch o d u  z racji 
n ie s taw ien ia  s ię  d ru żyny  T u ra  
Ba zaw o d y  dn ia  16/6 do  B ędzi
na. Jednoczośn ie  u k a ran o  R S T  
T u r  g rzy w n ą  zł. 10 za  n ies ta 
w ien ie  się  d ru ży n y  n a  zaw ody .

5. U k a ran o  g rzy w n ą  zł. 5 
k. s. Sport  D ą b ro w a  G ór. za 
n ies taw ien ie  się n a  zaw ody  o 
m is trzos tw o  m iędzy  Sport  — 
D ą b ro w a  dn ia  19/6-27 r.

6. U k a ran o  g rz y w n ą  po  5 zł. 
k lu b y  T S  S trza ła ,  KS N aprzód , 
T S  V e s ta  i K S S arm a ta  za  nie- 
n a d e s ła n ie  d o k ład n y ch  a d re 
sów  klubów , s tosow nie  do k o 
m u n ik a tu  N r 2 § 7 i Nr. 5 § 7.

7. Z a su s p e n d o w a n o  g racza  
K o p czy ń sk ieg o  z KS. N ap rzó d  
do  czssu  w y d an ia  o rzeczen ia  
przez  K ierow nic tw o  P o d o k ręg u  
i jed n o cześn ie  w zyw a się tegoż  
g racza  n a  pos iedzen ie  K ierow 
nic tw a (w torek  godz. 20 lokal 
T U R a  ul. O r la  róg  Dzikiej w  
sp raw ie  ubliżenia sędz iem u n a  
za w o d ac h  19/6 27 r. w  Z ą b k o 
w icach.

8. Z a su s p e n d o w a n o  graczy  
B. Fiszla z Arji i T .  K aliśc iaka 
z T u ru  do  czasu w ydan ia  o rze 
czenia K ie row nic tw a  w spraw ie  
zajśc ia  n a  zaw o d ach  11/6 27 r. 
m ięd zy  T u r-A r ja .

9. W y z n acz a  się now y te r 
m in zaw odów  m is trzow sk ich  
k lasy  C n a  dzień  21.8 1927 ro 
ku m ięd zy  S arm ata -S p o r t .

10. P o d a je  się do  w iad o m o 
ści, że w szelk ie  listy  od  K lu 
bó w  w in n y  być p o d p isy w an e  
p rzez  P re z e s a  i Sek re ta rza  
wzgl. ich zas tępców .

11. P rzy p o m in a  się k lubom , 
iż z d n iem  28 czerw ca  u p ły w a 
osta teczny  term in  w p ła c e 
nia w pisow ego  do m istrzostw . 
K o m u n ik a t  O ficjalny Nr. 5 § 2.

K ierow nictw o 
P o d o k ręg u  Sosnow ieck iego  

K .Z .O .P .N .

Juk zachoeijo sit zbnutaMrze

nie iK i m i d i  wiezieeli.
Z W arszawy donoszą: Do 

ministerjum sprawiedliwości 
nadeszła prośba ż więzienia 
Tymieckiego pod Kaliszem, k tó 
ra przedstawia się niezwykle. 
W ładze więzienne zakomuni
kowały odsiadującemu tam od 
lat 15 karę  więzienia W alente
mu Kaczmarkowi, iż jest wolny 
i może niezwłocznie opuścić 
więzienie.

Na to oświadczył Kaczmarek 
z całym spokojem, że więzienia 
nie opuści, ponieważ nie ma 
rodziny, a pracy napewno ni
gdzie nie dostanie. W obec tego 
władze więzienne zwróciły się 
do ministerjum z zapytaniem, 
co ma począć z upartym więź
niem.

M r n c i e  sie 
di «9detzKe ?

"F* Pamiętajcie zaopatrzyć 
się na drogę w wyborne 
wędliny

tefo Kosi
Sosnowiec, Warszawom 14.

Wędlin takich w całej 
P o l s c e  nie dostaniecie. 
Wzbudzają one podziw i 
zachwyt prawdziwych sm a
koszów!

skazani w śmierć.
Na godziną przed  w ykonaniem  w yroku zajm ują  się

drobiazgam i.
T ru d n o  o bogatszy  rm a te r ja ł  

do  sp o s trzeżeń  n ad  życiem  
zbrodn ia rzy , niż to, co m o żn a
w idz ieć  w w ielk im  am ery k ań -  
sk iem  w ięzieniu Sing-Sing, 
gdzie  s iedzą  tylko po w ażn i  
p rzes tępcy , lub skazan i  n a  
śm ierć.

T o  też  spostrzeżen ia  z tego 
w ięzienia,  czyn ione w  ciągu 
la t  dw udz ies tu  przez k ap e la n a  
i n acze ln ik a  więzienia, ogłosi
ło obecn ie  jed n o  z p ism  a m e
rykańskich .

W y n ik a  z nich, że sk az ań 
cy o s ta tn ie  chw ile  spędza ją  
naogó ł  n ad  drobiazgam i; jedni 
gra ją  w kar ty  czy szachy , inni 
p iszą  w iersze  czy rysują, a 
n ie jeden  bardzo  d o k ładn ie  
czyści w osta tn ie j  chwili p rzed  
śm iercią  buty  lub goli się n a j 
s taranniej.

P o śró d  w ielu  w ysun ię tych  z 
galerji zb rodn ia rzów  postaci,  
d z iw nie  odbija  osoba sk a z a n e 
go na  śm ierć Cassidy. Z a m o r 
d o w a ł  on  k as jera  ko le jow ego, 
z a  co m ia ł pon ieść  śm ierć o 
1 1 p rzed  poł. W ieść , że p roś
bę  jego o u ła sk aw ie n ie  o d rz u 
cono, przyniósł m u dozorca  na 
kilka godzin  p rzed  w y k o n a 
n iem  wyroku.

W  ty m  m o m en c ie  Cassidy 
rysow a ł w łaśn ie  n a  ścianie p o 
s tać  nagiej kobiety; Jo, co m u 
p o w iad z ia ł  dozorca, w cale  go 
n ie  zdziwiło, zau w aży ł  tylko, 
że n iep o trzeb n ie  p rz e szk a d za 
ją  m u  w  p racy  i ża łow ał, że 
ta k  wielki, jak  on, p o e ta ,  nie 
będz ie  w s tanie w ykończyć  
ro zp o czę teg o  dzieła. Myślał,

oczywiście, o ow ym  rysunku. 
A  gd y  go p o sa d z o n e  n a  stoł
k u  e lek trycznym , C ass id y  za 
czął gw izdać zn an ą  ar ję  o p e 
re tk o w ą  i zam ilkł w ted y  d o 
p iero , gdy p rzeszy ł  go  ostry  
p rą d  śm iercionośny.

Inny  m orderca ,  H e rm an n ,  
gdy  m u obw ieszczono  wyrok, 
p ros i ł  tylko, by pozw olono  
m u  n a  w ło żen ie  do k lap y  e- 
leganck iego  u b ran ia  k i l k a  
gw oździków .

B ardzo  p o  k ob iecem u  zach o 
w a ła  się n ie jaka  P lace , m o r
derczyn i w łasnej córki. O  w y 
roku  d o w ied z ia ła  się o n a  na  
p o ł  godziay  p rzed  jego w y k o 
nan iem ; zaraz  też  p o p ro s i ła  o 
p ię k n ą  sukn ię  ża łobną ,  a gdy 
ją  przyniesiono  i gdy  s tw ie r
dziła, że  sukn ia  ta  w b iodrach  
jest nieco za sze roka, popros iła  
dozorczyn ię  o igłę i jedw ab  i 
o s ta tn ie  chw ile  życia spędz iła  
n a  u suw aniu  tej n iedok ładnośc i  
w  stroju. D o przedstaw icie li  
w ładz , k tó rzy  z u rz ęd u  obecni 
byli przy  w y k o n a n iu  w yroku, 
P la ce  u śm iecha ła  się bardzo  
zalotnie .

D en ty s ta  W a rre n  - W alloe , 
k tó ry  zam o rd o w ał żo n ę  i te 
ściową, by posiąść  ich m ają
tek ,  w ręczy ł  sw em u a d w o k a 
tow i p rzed  śm iercią  k o per tę ,  
p rosząc , by  o tw orzono  ją  d o 
p iero  p o  w ykonan iu  w yroku. 
O k aza ło  się, że ow a  k o p er ta  
zaw iera ła  poez je  filozoficzne, 
k tó re  zbrodn ia rz  nap isa ł  w  
ciągu  os ta tn ich  dni sw ego  ży
cia.

S iedzący w  Sing-Sing i rów-
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nież n a  śm ierć  skazany  jap o ń 
czyk Y ugtu  czyta ł w  c iąga ca 
łej nocy  p rz ed  w ykonan iem  
w yroku p ism a humorystyczne;, 
a d ozorca  n ieraz s łysza ł jegO' 
donośny  śmiech, św iadczący  o  
tern, że m u się te  p ism a b a r 
dzo  podobały .

O ry g in a ln e  życzen ie  w y p o 
w iedz ia ł  R oger,  m ający  w ie le  
ludzk ich  is tn ień  n a  su m ien ia ;  
p rosił  on  m ianow icie  sp o w ied 
nika, by za g ra ł  z nim w  sza 
chy. A  inny zb rodn ia rz  Kelleg, 
lubiący w idać m uzykę ,  prosił  
o o d eg ran ie  m u m arsza  ża ło b 
nego  C hopina, co też w y k o n a ł  
d lań  dosk o n a ły  pianista.

Powrócił

Dr. LuMtter
Dyrektor Szpitala W ene

rycznego w Będzinie.
Ord. w  chor. skórnych i w e 

nerycznych
od 77i — 87a i od  4 —  8 pp.

Sosnow iec, 
M odrzejew ska 3 9  II p.

Z A K Ł A D  P O W O Z O W Y

®. Janson
Będzin, ul. Sielecka, 13.
Przyjm uje  w szelk ie  robo ty  
w zakres  pow o zo w y  w c h o 

dzące.
Przy jm uje  au ta  do lak ierow an ia .

Bryczki do sp rzedan ia .

tt

J. KROMER w  S O S N O W C U .
ul. Targowa nr. 12

M-gi sklep  o d  ul. M odrzejow skiej .  T e l .  Nr. 5-40.

Poleca na s o t m  letni po niskich cenach: 
w szelką  ga lan te r ję  jak*  to: w ykw in tną  bieliznę d am ską ,  
m ęską ,  dz iec inną  i s(*®rtową, garnitury  kąpie low e, bluzki 
jed w ab n e  i popeftinewe, pończochy  w e w szystk ich  o d c ie 
niach, rękawiczki, skarpefeM, paraso lk i,  k raw aty ,  swetry, 
tryko taże ,  san d a ły  danaokaa i dziec inne, to rebk i  skó rzane  

ffintaayjue i t. p.
® bsługa szybka 1 solidna.

I l io m  *  < i w o « ę V * i v

I-SZ9 ZJszd Cechsufclt Mistrzów Budowanych
Z agłębia D ąbrow skiego

o d b ęd z ie  się w  dniu 3 l ipca r. b. w  sali T e a t ru  M iejskiego 
w Sosnow cu, p rzy  udzia le  zap roszonych  w ładz: p ań s tw o 

wych, k o m u n a ln y ch  i sam orządow ych . 
M istrzowie zaw o d u  b u d ow lanego , p ra g n ący  w ziąć  

udzia ł  n a  w sp o m n ian em  Z jeźdz ić  m o g ą  się zg łosić  do  K o 
m ite tu  Z ja z d u  w  Sosnow cu, przy  ul. S ienk iew icza 8, po  
o trzym anie  odpow iedn ich  legitym acji

K o m ite t  Z j a z d u  M is t r z ó w  C ee h o w y e h -B u d o w la iy c l i
Z ag łęb ia  D ąbrow sk iego .

9  l i l i n i u  filii „Wysika
róg Kościeliska i Skibówek 

p ensjonat pod kierunkiem  
M. KRZYŻANOWSKIEJ 

posiada pokoje z ca ło 
dziennym  utrzymaniem  

do wynajęcia.

f Snh? t&umi, [
Nauka i wychowanie.

(C zkoła szoferów  w  Sosnowcu, m  
^  D źw ign ią . P rzy jm uje  zapisy  n a  no
w y kurs szoferów , p ła tn y  w ra tach .

Kursy  kroju szycia k raw icezyzny, b ie 
lizny, haftu . Sosnow iec. K o łłą ta ja  

11. N ow akow ska.

P©sady I prsr.ee.
(D tarsza kob ieta , p ie lęg n ia rk a  ze zn a jo - 
^  m aścią  m asażu, poszukiw ana do  p a 
na w godzinach  w ieczornych . O ferty : 
„E zp res Z ag łęb ia "  Sosnow iec p o d  „P ie  
lęgn ierka"

Lokale.
J5«*rzebny  zaraz  pokój w śródm ieściu  
* z tele fonem . M oże być  przy  rodzi* 
nie. A d resy  sk ła d zć  „Expro* Zagłębia*** 
P iłsudsk iego  8.

Kupno I sprzedaż.
Kasa na tio n a l w dobrym  stan ie  do  

sprzedan ia  tan ie . W iadom ość  w  „Ez- 
p re s ie  Z ag łęb ia "
C fclep  u rządzony  z pow odu w yjazdu 

sp rzedam  zaraz. K aw iarn ia , P iłsu d 
skiego 28 Sosnow iec.

P ian ino  czarne, m ało  używ ane sp rze 
dam  tanio . B arenb lat. B ędzin , K o ł

łą ta ja  30.
/* jdrazy jo ie  tan io  sp rzedam  m aszynę 

S ingeru m ało  u żyw aną  bębenkow ą. 
S osnow iec, S ie locka  27 Pelsik . 
C p rs e d a ra  fo rtep ian  i sk rzypce d o b re .

W iadom ość, B ędzin  P o tock iego  3. 
B arenb lat.
D o w ó z  jed n o k o n n y  na gum ach  praw ie  

now y sp rzedam  zaraz. W iadom ość  
K o łłą ta ja  Ńs 11 u  d ozorcy  doasu.

R*&ne.
D o w spó lnego  han d lu  po trzeb e  508 z ł. 

Z a ro b e k  gruby. W iadom ość k aw iar
n ia  Ś w itezianka, róg  Sobiesk iego  i P ił"  
s u d sk e g o .

ag in ę ła  tym czasow a legitym acja W ła- 
ctysławy K oeerb ianki w ydana  p rzez  

M agistrat m. Sosnow ca.

Drukarnia Handlowa R. MONSIORSKI Będzin Piać 5 -go Maja 4.


